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CENA PRENUMERATY. 


We Lwowie mies. 23%. (14 Mk.) 
Z dostawą do domu 23K. (16 Mk.) 
Na prowincyi mies. 23K. (I6 Mk.) 
W jonych państwach 26X. (I8 Mk.) 
Drobno ogiozzenia 
| dia poszuku:ących pracy tezpłatnic. 
Adrea Redekcri? Admiu'ztrący! 
Łwów, ui Sykstuske LL 3% 
Cena bolędyńczsgo numeru na 
całym obszarze Polski 


REDAKTOR NACZELNY: AATUR W. HAUSNER. 


Aomunikał szłabu generalnego: 


Fydecki rząd dusz, 


wschodn'ej 
cya w społeczeństwie poiskiem nie wiele ma 
do powiedzenia, Przypatrzyć się stosunkom poli- 
tycznym W jakimkolwiek większym srodowisku 
zycia polskiego, we Lwowie czy na prowincyi, 
nigdzie, poza krzykliwymi endeckimi osobnika 


z dnia 24 marca. 
Wczorajszej nocy i dnia ubiegłego nieprzy* 
jaciel z największą zseięłością ponowił swoje 


ataki na calej rozciągłości frontu Wołynia i Po 
doła. Szczególnie zacięte walki stoczyły oodziały 


W Galcyl narodowa demokra- 


nasze broniąc Olewska. Tu bolszewicy zapomocą 
piechoty uszykowanej w linię, mając przygoto 
waną z tyłu kawaleryę, szturmowali zaciekle 
przez cały dzień 25 b. m., bijąc równocześnie z 
ciężkich dział do miasta. Po wytrzymaniu pier. 
wszego naporu, Oddziały nasza zręcznym mane- 
wrem od północy i południa userzyły na bol- 


wi i ich sgifatorami, nigdzie zwolenników tego 
zdyskredytowanego już dostatecznie kierunku 
politycznego doszukać się nie można, Mimo to 
jednak, dzięki bezczynności i jakiejś apatyi 
wśród tutejsze: inteligencyi, a krzykliwości me- 
serów tego stronnictwa i jego organów, stwo- 
rzona pozory, najfałszywsze pozory, jakoby pol 


DOZOLY JAKA ciężkie straty. 
skosć na kresowej wschodnio galicyjskiej ziem: 


ieprezentowa!a jedynie wszechpolska oryenta- 
cya poliiyczna. - T i , [bolszewicką która, jak stwierdza rozkaz znale 
Stworzono pozory i dodano im sztucznie ziony przy zabitym zuflswniku, na godzinę 5 


skonstruowane organa, które sugestyonują spo- 
łeczeństwo | rząd i przezto wytwarzają sytuae 
cyę, która jedynie „szkodę społeczeństwu pol- 
skiemu i państwowości polskiej przynieść może. 

W chwilach nieuporządkowanych stosunków, 
powiedzmy istotnej potrzeby, stworzono w tej 
części kraju organizacye narodowe, które miały 
wspomagać rządowe „władze administracyjne w 
ich organizacyjnej działalności. 

A stadvum organizacyjne już dawno minę- 
a, chlubimy się, że administracya kraju stoi na 
potrzebnej wyżynie, ale organizacye narodowe 


ako orgena kontrolujące i nadzorujące dzia- 
łalność władz polskich 
do dziś istnieją. Urzędnik niemile widziany przez 
organizacyę naradową może uważać swą karye- 
rę za złammaną, Co w.ęcej! Znane są nam wy- 
padki, że. władze polskie przyjmują do służby 
urzędnika-ukraińca. ale przyjęcie to nie może 
być przeprowadzone, bo sprzeciwia SIĘ temo 
prganizacya narodowa, władze polecają wypła- 
uć pobory takiemu urzę:'nikowi, 2 organizacya 


rano miała nakazany atak celem zdobycia Zwiahla 
za wszelką cenę. 


WARSZAWA, 24 marca (ted. wł.) Na dzisiej- 
szem posiedzeniu Sejmu przyszło do straszliwej 
awantury z powodu mnikczemnego, prowokacyj- 
nego wystąpienia pos. Dymowskiego, mane- 
go zamachowca z czasów rządu Moraczewskiego. 
Mianowicie Dymowskji z trybuny oświadczył, że 
jest w posiadaniu listu, z którego wynika, że 
poseł Diamand dzialal na szkodę państwa i cią- 
gnał z tego zyskł. 

Oświadczenie to wywołało gwaitowną burzę, 
postowie socyalistycznj zażądali odczytania listu. 
Gdy Dymowski mie chciał listu odczytać, ituma- 
cząc swą odmowę niebezpieczeństwaini dia pań- 
stwa iwosob. interesowanych, tow. Moraczewski 
| postawil wniosek domagający się, aby marszałek 
3 ' odczytał ten list. Marszałek oświadczył. że takiego 
narodowa zakazuje urzędowi podatkowemu do- listu nie weżmie do ręki. Wreszcie Dymmowski 
konać wypdaty. | rozkaz organizacyi jest mia: | zgęcydował się list odczytać. 
rodajny, a nie rozkaz przełożonej władzy. A wj Okazało się, że był ‘to list pos. Diamanda do 
takim senacie „narodowym“ na Frowincył zaSła- | żony, w którym jej donosi o swej konferencyi z 
Ga kilku obszarmkow, rajczęściej paskujących | ambasadorem, amerykańskim Morgenthauem któ- 
nurodowo. paru ksęży i kilku urzędników, py gświadczył, że za broszurę o kwestyi żydo- 
biórzy tą drogą drapią się na wyższe szczeble liwskiej w Polsce zapłaciby 25.000 mk, Na to | 
karyery. „Senaty“ te rozsiane “po caiym kraju | nose; Diamand odpowiedział, że uważa to za zna 
tworzą związek, którym niepodzielnie kieruje i 
narodowa demokiacya, a przewodzi mu Cieński 
wraz z Głąbinskim. 

W ten sposób, przez nikogo nie wybrani, 
Ani upoważnieni utworzyli endecy na sposób | dzeniem dziś 
bolszewicki, „dyktaturę narodową”, od której; 
niema apelacyi, stosuje się bezwzględny terror 
„narodowy, przed którym ustępują ustanowio- I przeciw rządom kamaryli endecko-podol- 
ne przez prawowity rząd polski władze. , |skiej musi podnieść potężny głos protestu całe 
_ Cieński, znienawidzona przez całe społeczeń - | społeczeństwo polskie,  protestujemy przeciw 
śtwo polskie reakeyjna kreatura podolska spra- | rzucaniu tego nieszczęsnezo kraju na pastwę za- 
wuje nieodpowiedziainie przed nikim rząd dusz, |chłanności i demagogii endeckiej imieniem pol 

Obecnie tegosamego Cieńskiego wysuwa się skiej klasy pracującej i imieniem polskiego lu- 


frondującej przeciw rządowi w (Garszawie. 


szewików i odparły ich na wschód. zacając im| } |. 
iłowania holszewickie przełamania naszych Hnii 


Oddział załogi Zwiahla śmiałym wypadem j|obronsych na całym froncie. rozbiły się © wy- 


komńty interes, ale napisania takiej broszury nie | 
PEA LESON CA ACE ZWEA TON EWS OE TTDADODE E 1 TORA E CASES ARE ROR E 


Pod osłoną nocy z 22 na 23 b. m. oddziały 
bolszewickie, starając się przeprawić na prawy 
brzeg Słuczy, zajęły chwilowo Kniwołówkę, je- 
dnakże natychmiastowym kontratakiem sąsie- 
dnich załóg zostały odrzucone na wschodu) 
brzeg rzeki. Nad rzeką Słuczą między Esranówką 
a Lubarem nieprzyjaciel gromadzi nowe siły, 
ostrzeliwując ciężką artyleryą obsadzone przez 
nas miejscowości. Pod osłoną ognia artylervi, 
kierowabego z balonu na uwięzi, kolumny bol- 
szewickie wykonały dwukrotny atak na Dolvą 
Derażnię na Podolu, zmuszone zostały jednak 
do odwrotn, ponosząc ciężkie straty. Latyczów 
był bombardowany z aeroplanu bolszewickiego. 

Wszystkie od 4 dni trwaj;ce uporczywe usi- 


rozbił ugrupowaną do nowego natarcia brygadę |trwałe męstwn naszych żałnierzy. kiórzy będąc 


w nieustannym ogniu, nie ustąpi!i ani na krok 

pod naporem- witlokroinie. przewyżawających sit 

bolszewickich. KULINSKI 
—0- X 


Prowokacyjny występ zamachowca. 


mógłby się podiąć. W dalszym ciągu z treści 
listu wypika, że pos. Diamand miał jeszcze pave 
konieroncyi z Morgenihauem. 

Na to zabrał głos tow. pos Diasnand i o- 
świadczył, że na życzenie min'sterstwa spraw 
zagramcznych Stomme odbywali konferewcye Z 
Morgeminanem aby mu kwestyę żydowską w 
Polce przedstawić ze sianowyska ;„mteresów pañ- 
stwa połskieg. d 

Wobec panując.j wrzawy marszae, przerwał 
posiedzenie. R 

Po podjęcju ponowiean obrad przewodniczą- 
ey Słubu, do kiówego należy Dymowski, p. Ros- 
set publ,czu,e przeprosi posła D,amanda za 
krzywde wyrządzoną mm przez członków jego 


kuba. 


Wszyscy posłowie odsungli się od Dyznowskie- 
go, jakodzapowietrzonego. Gdy pos. oddał Rosset 
list tow. Diamandowzt en złożył go do rąk mar- 
szatka, poczem izba jednogłośnie uchwaliła wnio- 
sek tow. Daszyńskiego, aby ten list przechować 
w jaktach sejmowych. 

Tak kompronitująco skonczyło się wystgpjerye 
prowokacyjne zamachowca. 

—)-— 


sób dać pozory legalności dyktaturze, z powo- | ofiary Menerzy endeccyv przeważnie pospieszyli 


w bezpieczniejsze strony Poiski na rentowne 
posady, tu pozostała polska klasa pracująca, 
która z demagogią endecką i jej polityką 
judzenia nie ma nic wspólnego. 

Czas skończyć z endecką konspiracyą prze- 
ciw rządowi polskiemu, czas usunąć z widowni 
krzykliwych menerów nie reprezeniujących nie 
kogo nie nerwy i histerya niech będą wytvcz» 
nymi w administracyi i w polityce polskiej na 


a wojewodę w Tarnopolu. a Skarbka chce się du, który tutaj jest ostoją jego polskości i o je» | kresach, ale niech zapanuje tu nareszcie ro- 
ianować wojewodą lwowskim, aby w ten spo" | go przynależność państwową takie już poniósł lzumna, dalekowzroczna polska racya stanu, 
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W sprawie święta majowego. 


roficycny w obchodzje 1. maja. 


DO WSZYSTKICH ORGANIZACYI P. P. S. 
Święto Proletaryatu całego świata, dzień 1. 


Maja obchodzony będzie w tym roku przez kla- |baw ludowych, koncertów itp, mających na celu 
sę pracującą w Polsce z odpowiadającą chwfli |UŚwielnienie uroczystego świjta ludu robomi- 


powagą i uroczystością. 
Organizacye partyjne powinny już teraz roz- 


począć prace przygotowawcze, aby manifestacye | nizacyom partyjnym, i zawodowym, oraz wszyst- 


S-majowe wypadły jak najwspanialej. 


Przykładowo podajemy program obchodu, w |Się następujące wydawnictwa: 


którym, naturalnie, zależnie od miejscowych wa- 
rumków, poczynione być mogą te lub „nne 
rmiany. 

1. Wcześnie rano pobudka na ulicach, tam, 

[gdzie są orkiestry robotnicze. 
- 2.0 godz, 10—11. z rana grupy z przed- 

nieść, małych osad, folwarków, zbierają się na 
'egnomadzenia pod golem niebem. 


3. Po zgnemadzeniu wyrusza pochód demon- | Sekretaryacie Centramym P. P. S, (Warszawa, 
wtracyjny, przy dźwiękach orkiestry, ze śpiewem | Warecka 7) natychmiast, a najdalej do dnia 20. 


pieśni robotniczych i rewolucyjnych. 


4. Każdy uczestnik zgromadzenia ma u boku | ość egzempianzy i takowe na czas rozesłang być 
przypiętą odznakę majową (gwoździk, czerwoną | mogly do wszystkich miejscowości. 


'bofcardkę lub jnne), które nabywa u kolporterów:! 
„partyjnych. 


6. Wszystkie komitety partyjne oraz związki | wanego pnołetaryatu, który ma piawo żądać, by 


zawodowe, kooperatywy itd. biorą udział w po- 
chodzie z własnemi sztandarami. 


6. Radni socyalistyczni, oraz socyafjstyczni | Na roli. 


przedstawiciele zarządów miast wiani wziąć udzęał 


Echa imienin Maczelnika Państwa. 


DROHOBYCZ, dnia 19. marca, 

Dziś odbył się w Drohobyczu uroczysty ob- 
chód Imienjn Naczelnika Państwa. W obchodzie 
wzięły udział wszystkie, w dosłownem znaczen u, 
klasy społeczeństwa, bez jakichkolwiek różn,;c par- 
tyjnych, narodowościowych czy wyznan,owych. 

-~ Program obchodu następujący: 

O godz. 9-tej odbyła się dia dziatwy szkolnej 
i pmiodzieży gimnazyanej msza w kościsie. Po 
nabożeństwie młodzież udała się do szkół, gdzie 
w  przysirojonych odświętnie salach odbyły się 
odczyty o Nacze:niku. Równocześnie odbywały się 
soenne nabożeństwa w kośżdiił i synagodp iki- 
cha, wede przepisów obrządku greckiego, po- 
nieważ było to w piątek, msza. Mury świątyń 
wypeinjone były po brzegi ludźmi. - 

Po nabożeństwie uporządkowali się mjesz- 
kańcy miastą w pochód, w któryin szczególnie wy- 
kóżniata się młodzież szkolna, P. P. S., kolejarze i 
salinarze. W pochodzie brało udział najmniej 8,000 
ludzi. Samych zorganizowanye roboiników było 
pkoło 8.000. Podkreślić należy zachowanie sję Tow. 
Rusinów! i żydów, biorących ud iał w uroczystości 
» peinem poczuciem obywaitelskości, dając wy- 
RET TALES FORZA FE ETT 


Z SEJMU. 


WARSZAWA. 24 marca. (Pat) Na dzisiej: 
sem posiedzeniu sejmu interpelacye wnieśli 
między innymi tow. Malinowski z powodu ogł '- 
szenia stanu wyjątkowego w Lublinie i tow. 
Diamand w sprawie roli, jaką od*rywa w Pol- 
sce członek misyi amerykańskiej Fergusson. 

Pierwszym punktem porządsu dziennego by- 
ła jednomyślna propszycya konwentu seniorów 
o zmianę art. 43 regulaminu sejmowego. Mare 
szałek : Dotychczasowy art. 43 milczy o tem. 
jak się ma odbywać trzecie czytanie. D'atego 

onwent seniorów proponuje, aby art. «'43 
brzmiał; Drugie czytanie ustawy z reguły nie 
może się odbyć tego samego dnia co pierwsze, 
ani trzecie czytanie tego samego dnia co dru 
Ke. Wyjątek od tej zasady wtedy jest tylko 
dopuszczalny, gdy odnośny wńiosek nie wywo- 
ła sprzeciwu w pierwszym wypadku przynaj- 
mniej 10 posłów, w drugim wypadku przynaj- 
mniej 30. Wniosek ten przyjęto. 
` Przystąpiono do obrad nad wnioskiem ka 
misyi rolnej, wzywającym rząd, aby wydał roz» 
porządzenie, że ceny za buraki cukrowe, wy- 
produkowane r. 1920, będą o 20 proc. wyższe 
pd ceny maksymalnej, piaconej za kartolle w 


sprzedawania w kraju losów loteryi zagra- 
nicznych, oraz na punkt ustawy do yczący po- 
kąinych sprzedawców, i proycnuje szereg drob- 
nych poprawek odnośnie do rozmaitych ustę- 
7. Po południu pożądanem jest urządzen,e za: |pów ustawy. 

Minister skarbu Grabski oświadcza, że acz- 
kolwiek jest przecriwuisiem hazardu, to jednak 
zdecydował się na wniesienie ustawy, przygoto- 
wanej już poprzednio, albowiem ustawa ta mo- 
że wpłynąć na zmnirviszenie hazardu, uprawia- 
nego przez ludność już od lat dziesiątek. Pań- 
stwo będzie ograniczało czynnik hazardu, nie 
wypuszczając więcej losów, niż to uczynić za- 


czego. 
Sekretaryat Generalny zwraca uwagę orga- 


kim członkom partyi, że na dzień 1. Maja ukażą 


1. Jednodniówica Majowa. 

2. Odezwa Majowa. mierza. Wogóle państwo nie myśii z loieryi czy- 
3. Zbiór pieśni rototniczych i rewolucyjnych. | nić poważn go źródła dochodu. 

4. Zbiór kKieklamacyi. * P, Baranowski (P. 5. L.) oświadcza się imie- 
5. Plakat artystyczny (afisz). niem swego klubu przeciw ustawie i stawia re- 
6. Nalepki na okna. zolucyę wzywającą rząd do kategorycznego i sua 
7. Znaczek czerwony 4gwożdzik), rowejo zwa:czania wszys kich ioteryi. 


Tow. Diamand ostrzega przed nadużyciami 
przy rczdzielaniu koncesyi na loierye. 

W głosowaniu odrzucono wnioski postawione 
w czasie dys<usyi i przyjęto ustawę w druziem 
czytaniu. 

Przystąpiono następnie do projektu tvstawy 
o ostempelowaniu i wymianie banknotów korono- 

wych przez bank austro-węjzierski. 

Referowai sprawę p. Głablnski. P. Stapiński 
oświedcza. łe właściwie należałoby się sprzewi- 
wić całej ustawie, ponieważ jednak minist.r skar- 
bu przyrzekł pewne złagodzenia. przeto mowca 
pie wnosi żadnego sprzeciwu. — Tow. Diamand 
skarży się, że ludnosć małopolska wskut=k tej 
ustawy została znowu doikuiętą, i stawia rezo- 
lucyę. w sprawie technicznego wykonania stem- 
piowania. 

Minister skarhu Grabski oświadcza, że spe- 
cyalne okoliczności zmusiły go do tego, iż tak 
. późno przystępuj: do stemploxania not koro- 
kimi zakusami szowi:jstycznie usposobionych ży- | nowych. Ni.be pieczeństwo, mosące powstać 
wiołów zawsze mogą się schronić. przy użyciu lichych stempli zmusiło minister- 

„_ W pochodzie braly udział dwie orkiestry Ko-|gtwo skarbu do przygotowania takiego stempla, 
lejowa stryjsza i p. Namysłowskiego. któryby się nie dał zbyt łatwo podrobić. 

Przed pomnikiem grunwa!dzkim odbyła s'ę Ponieważ nikt nie zgłosił? się do dyskasyi 
przy dźwiękach orxiestry Namysłowiaków defada |szcz«gółowej, przystąpiono do głosowania € 
wojsk, zamykających pochód. Po przejściu głównej | przyjęto ustawę en bloc w drugiem i trzeciem 
ulicy męasta ruszył caly pochód na Rynek i tu po |czytaniu, a ponadto przyjęlo rezolucye tow. 
ustawieniu się ludności I wojska w zwarte ko-| Diamanda i p. Stapińskiego. 
lumny, słuchając przemówień, wznoszeniem okrzy- Przystąpiono w końcu do dyskusyi nad 
ków na cześć Naczenika, dał wyraz przywiązan'u |sprawą zamiany asygaat pożyczki państwowej 
i miłości do Jego osoby. z r, 1918, Kom sya stanęia na s anowisku, że 

Wieczorem odbył się w sali Sokoła uroczysty | wartość pożyczki subskrybowan'j w złocie w r. 
wieczór ze słowem wstępnem prof. Zamorsk;ego | 1918, może być oznaczoną jedynie wedie ów- 
i współudzjałem wirtuoza p. Ti:germannma Í skrzy- | czesnego kursu złota na giełdzie. W tym czasie 
pka p. Namysiowskiego. a złota na giełdach była mniej więcej 4 ra- 

Zaiste cieszyć się należy z tego, że mimo 9-|zy wyższą niż banknotów. 
stalnich przewnoiów w dziedzinie myśl, stoją-| Ustawę przyjęto en bloc w drugiem i trze 
cej pod sztandarem nacyonalizmu, Naczeln,k nasz |cjem czytaniu. Marszałck odczytał nas ępnie 
zyskał takie zautanie, z giębi serca plynące. szereg wniosków nagły.h i po ich od'słaniu do 

=" komisyi zapowiedział następne posiedzenie na 
piątek o godz, 11 przed ołudniem. 
—0— 
Z KOMISY! SEJMOWYCH. 

WARSZAWA, 24 marca (Pat.) Komisya apro- 
wizacyjna į komunikacyjna odbyły wspólne po- 
siedzenie, na którem obradowano nad niedoma- 
ganiami w dziedzinie przewozu środków żywno- 
ści. Komisye przyjęły z zadowoleniem do wiado- 
mości zarządzenia ministra kolei żel. Dr. Bartla, 
zmierzające do wytęjenia nadużyć na kolejach. 
Uieswalono rezolucyę, wzywającą rząd do usu- 
nięcja miejomagań w przewozie zboża sitwne- 
go iżywrośdowego, a nadto rezolucyę wzywa- 
jącą ministerstwo aprowjzacyi do wysłania ko- 
miswl śledczej celein zbadania, z czyjej winy na 
linji kolejowej prowadzącej przez Aleksandrów, 
nagromadziły się zapasy kartofli i zboża które 
nie mogąc być dalej przewiezione podlegają gniciu 
dia braku magazynów. Komisya zażądała od m,ni- 
stertwa aprawizacyi przedłożenia w jak najkró- 
tszym «czasie sprawozdania w tej sprawie. 

Komisya skarbowo-lłudzetowa przyjęła pro- 
jekt usiawy upoważniającej Poiską Krajową Ka- 
sę Pożyczkową do emisyi marek do sumy 11 
męgerdów do zakupu złota, czeków i dewiz. Roz- 
prawy nad wnioskiem p. Malupy o zakazie zakupu 
rubi nie ukończono. 

Komisya odbudowy załatwiła wnioski prze- 
kazane jej przez Sejm. Uichwatono wnieść w Sej- 
mie wniosek nagły o wyłonienie z komizyi odbu- 
dowy komisyi ś„edczej z daleka idącemi płnomo= 
GDiIGLTWADY. i 


Wszystkie wydawnictwa zamawiać należy w 
marca, by przygotowaną być mogła odpow.edn,;a 
Affsze i nalepki masowo powinny być Tozle- 


pione, by były widomym znakiem sity zorganizo- 


uroczyście było obchodzone święto 1. Maja, śwzę- 
to ludu pnacującego w fabrykach, warsztatach i 


SEKRETARYAT GENERALNY PPS. 


raz głębokiej wiary i zaufanja do Naczelnika, 
pod którego opiekuńcze skrzydła przed wszel- 


czasie dostarczenia buraków cukrowych. Przy 
regularnym  rozdziaie cukru między ludnóść 
powinien on być rozdziejeny całej ludności, tak 
wie skiej jak i miejskiej. 

Vo dyskusyi ustawę przyjęto z drobnymi 
poprawkami. 

Izba przysiępuje następnie do sprawozdania 
komisyi skarhowo-.budżetowej o ustawie w spra 
wie urządzenia lote:yi i założenia poiskiej pań 
stwowej łeteryi klasowej. Sprawozdawca p. Dy- 
mowski oświadcza, że roczny dochód spodrie 
wany z proporowan'j loteryi wynosiłby 15 mi 
lienów marek i móżivy p'zy wzmożonej akcyi 
dolść do kwoty 25 mil onów. 

Projekt proponuje rozciągnięcie monopolu 
państwowego na w*zysikie loterye i urządzenie 
loteryi pod nazwą polskiej państwowej loteryi 
klasowej. Komisya skarbowo:budżetowa oświad- 
czyła się przeciwko proponowanemu udzielaniu 
pozwolenia osobom prywatnym na urządzanie 
lok:ryi. 

Tow. Diamand oświadcza się przeciw całej 
ustawie, w razie zaś uchwalenia ustawy jest za 
tem, aby przwp urządzania loteryi przysługiwało 
wyłącznie państwu. Zgadza się też na zakaz | 


A. T% 


[=] ER 
Zwycięstwo, niem. 
na Niemieckie Związki zawodowe po długich per- 
aktacyach porozumiały się z socyalistami rzą- 
wya% i wydały hasło zaprzestania strajku ge- 


U 
ać Czy hasło to wobec ogromnego rozgo- | 
yczenia mas robotniczych i wzmagajączgo się na | 


ssh mjnego "ruchu komunistycznego znajdz;e 
posuch, niewtadomo; sam fakt atoli zawartego 
| promisu oznacza całkowity zwrot w niemiec- 
°) Poliiyce wewnętrznej, zwrot na lewo. W u- 
Zie Związki zawodowe wymogły przeprowa- 
w demokratyzacyi admingstracyi rozbudowę 
prawodawstwa, | testa 13 gospo- 
« „W Przedsiębiorstwach elektrycznych ponad- 
A aria ma przyjąć syndykaty węgiowt i syn» 
kalium. 
ha. naciskiem związków zawodowych rząd 
orel Się na dymisyę Noskego i Heinego (soc. 
—SZOSCj), wydał rozkaz aresztowania zama- 
2 oc konfiskaty ich majątków, a przede- 
EO rozbrojenia biorących udział w kontr- 
ucyl wojsk „Reichswehru“. 
ozłam w socyalnej demokracyi uczynił obie 
= tak większościowców jak i niezawisłych 
miezdylnami do działania: próba francuskich i biel- | 
£ijskich socyalistów, bawiących podczas kryzysu 


k Berlinie, skłonienia ich do wspólnej akeyi spel- 


„IŁIZBNIK LUDÓW” 


ð 


|bor kolejowy na G. Śląsku doprowadzić do je- 


żwiązków zawod. 


nicy przynależności partyjnej, mogły wystąpić ja- 
ko przedstawicielstwo całego proletaryatu. Scisłe 
stosunki, jakie łączą oddawna związki zawodo- 
we z wrganizacyami jumkcvonaryuszy i urzędn,- 
ków, umożliwiły generalnej komisyi wciągnąć tak- 
że do walki o wspoiną sprawę organizadye umy- 
słowych robotników — tak więc stanęły przeciw 
socyalistom więsszości w jednym, zwąrtym fron- 
cie wszystkie organizacye robotniaów, pracują- 
cych fizycznie i umysłowo i to przyniosło ¿m 
zwycięstwo. 

Czy ten zwrot na lewo wystąrczy, aby zado- 
wiolić miemmiecką klasę pracującą, trudno przewi- 
dzieć, lecz jak się zdaje, jest on już spóźniony. 
Po tmiastach niemieckich wrą krwawe walki, w 
zagiębiu Ruhry uzbjrejore, wiełtotysięczne masy 
staczaią zacięte bitwy z wojskami „Reichswehru“, 
kiócych rozbite oddziały chronić się muszą na te- 
rytorjum obsadzone przez Anglików, gdzie są roz- 
bwajane. O ile atoli powstanie komunistyczne zo- 
stanie zgniechonz i w Niemczech zapanują mniej- 
więcej noxmałne stosunki, zdobycze osęągnięte 
przez związki zawodowe staną się trwałym na- 
bytkiem miemieck-ego prołetarvatu. A co najcie- 
kawsze i najcharakterystyczniejsze, to fakt, że re- 
ascyjny zamach Kappa i Luettwitza był bezpo- 


na niczem. Wobec tego tylko zwiazki zawodo- | średnią, naibiiższą przyczyną zradykalizowania 


we, w których zgr 


Mimechcdem. 
NN naa 

WICEMINISTER SPRAW ZAGRANICZNYCH. 

„W chwili może decydującej o przyszłości 
panstwa, gdy Polska przystępuje do zawierania 
pokoju, polskie ministerstwo spraw zagrani- 
cznych, którem powinni dziś kierować najtęższe 
głowy w Polsce, otrzymeje dwóch wiceministrów: 
Jana Dąbskiego i Stefana (a nie Jana) Dąbrow- 
skiego prof ..weterynaryi ze Lwowa. 

Nieznanym jest ten, o wiceministerstwo aspi- 
Tujący endek, z działalności politycznej i dyplo- 
c= tak we Lwowie, jak we wschodniej 
altcyi, A skoro nie znają go rodzinne strony, 
trudno aby wiedziała o nim Polska cała. 
| urzędowa agencya telegraficzna o- 
ny Janem, a minister Patek usiyszawszy 
dzićć + ca radzie ministrów miał powie- 
re. ieTwszy raz je słyszę, więc nie mogę 
się przeciwko tej nomiaacyi oświadczyć”. 
k > nominacyi p. Dąbrowskiego pisze „Czas“ 
rakowski: „P. Dąbrowski, prof. akademii wee 


marg 


terynaryi, nie znany nikomu, absolutnie nikomu | 
z 


z uzdolnień politycznych, 


ARTUR ĆWIROWS4I. 


PQD LUNA 


— Powieść z roku 1918. == 
(Ciąg dalszy). 


Ludwik wciągnął wilgotne jeszcze trzewiki, 
poczemm zabrał się do robienia papierosów. 
= Jakże tu cicho i spokojnie — zastanowił 
w nagle. — Czy jest możliwe, by gdzieś świat 
Onął w zamęcie ognia i żelaza, gdy tu tak błogo 
pali się lampa wieczorna? 
sę o i ieniował ciepłem. Życie człowiecze 
co się -tej godzinie nie troszczyć się o nią 

Marsz za jego radością znajduje. 
wraanięcy w Otwartych drzwiach stanął Leon, 

złówi i gk pakiecikiem — ale nie sam. 
kim, à ad wojskowym mundurze austryac- 
a aa ey i karabinem, wszedł tuż za 
darz nie mó 4 bardzo zmieniony, bo gospo- 

AE A 89 poznać w pierwszej chwili. 

yoysz dyszał cały wilgocią, brudna woda 


ociekała ielki ę 
(we z wielkich, niezgrabnych butów na po- 


— Włodek! — z wybuchem prawdziwej ra- 


dości zawołał wreszcie Ludwi i 
paprade, tax niespodziewanie |- więc y 
i fużno mnie poznać ? 1 i i 
lei do ciebie t? co? Wprost z ko 
Głos miał zachrypły, jakby z przeziębienia. 


upowani są robornicy bez róż- | się polityczno-społacznego ustroju Niemiec. 


Reza r pa O aeaa = m 7 


| 


taki sam nowicyusz! mi także i ten cel, aby i tak j 


na polu dyplomacyi, jakimi bywają zazwycza 
drplomaci europejscy w zakresie weterynaryi 
ma starać na jednym z kierowniczych stano- 
wisk polskiej polityki zagranicznej i to — w ja- 
kiej chwili?* 

A „Słowo polskie* tak walczy o fachowców 
w rzadzie! 

—0— 

BET" E n TAROT EZR PRETTY POCO 


Prusacy wydalają też robotników 
polskich. 

SOSNOWIEC, 24 marca (Pat.). Wychodząca 
w Katowicach „Gazeta Ludowa“ w artykule za- 
tytułowanym : „Bezrobocie na Górnym Sląsku" 
donosi, że hakatystyczai pracodawcy na G. 
Śłąsku wydalili ze słażby polskich górników, a 
w ich miejsce gdzie tylko mogą przyimują Niem- 
ców z głębi państwa niemieckiego. Między innymi 
w ostatnich dniach z największych na G. Śląsku 
warstatów kolejowych w Gliwicach wydalono 
150 robotników. Zmniejszenie liczby pracowni- 
ków w warstatach kolejowych ma między inny- 
uż zniszczony ta- 


6|Oczy czarne, niesamowicie świecące, rozglądały | 


się dorywczo po pokoju. Po sczerniałej, wys- 
chłej twarzy błąkał się uśmiech nienaturalny. 

— Zabłocę ci cale mieszkanie... 

— To nic... zdejmże to paskudztwo ze siebie | 
Pewnie na urlop?... 

ciskając mu rękę, patrzył mu w twarz długo, 
przyjąźnie. 

Leon tymczasem wysunął się na kurytarz 
i za chwilę słychać było jego głos w pokoju 
sąsiadek. Przepraszał je za niedoszłą wizytę, 
z której wobec przyjazdu gościa musiano zre- 
zygnować. 

Gdy wrócił, przybyły siedział już przy stole, 
paląc ofiarowanego papierosa. 

Jechał prosto z frontu na cziernastodniowy 
urlop. Z pod Asiago. Wprawdzie nie miał tu 
zajeżdżać do kogo, ale chciał wyrwać się na 
chwilę z tego wszystkiego. Uwierzyć, że gdzieś 
żyją ludzie ci dawniejsi, z przed wojny. Spać na 
miękkim posłaniu pod dachem spokojnego do- 
mu. A potem... wszystko jedno, co potem będzie. 

— Co słychać u nas? — wyrzucił krótko, 
bez zainteresowania. 

— Renia dalej na kolei. Babka zrzędzi, a oj- 
ciec złorzeczy Anglikom i Amerykanom. Bieda. 

— Mniejsza o to! — machnął ręką. — A 
w mieście ? 

— Po mieście chodzą ludzie głodni. Rozpacz 
ludzka w wieńcu karabinów. Po restauracyach, 
kawiarniach, kasynach ucztują zwycięzcy. Ofice- 
rowie i hyeny wojenne. Czegożeś się spodzie- 
wał? czy czego innego ? 

— Nie spodziewałem się niczego innego. 


szcze większego upadku, aby ludności dać za 
rządów komisyt międzykoalicyjnej odcznć brak 
środków komunikacyjnych. Jestto jeden z haka- 
tystycznych sposobów walki na G. Śląsku. 


AMSTERDAM, 24 marca (Pat.). Wedie tele- 
gramów iskrowych nadeszłych z Buenos Aires, 
grozi wybuch wojny między Peru a Boliwią. 


—0— 
| Wojna w Ameryce południcwej? 
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DOZ PETRO WIWÓKOO TOSZKOWEE"PTZECCDYIĄ 
3 chwili. 
DLACZEGO? 


Otrzymujemy następujące pismo: 

W opisach ostatnich uroczystości z powode 
imienin Naczein;ka Państwa J. Piłsudskiego już 
po raz drugi czytamy, że w dniu tym w kate- 
drze architatedralnej odbyło się nabożeństwo ga- 
lowe, które celebrował w roku ub. jakiś kapelan 
wojsk poiskich, którego nazwiska dziś sobie nie 
przypominam, a w tym roku infułat ks. Czay- 
kowski. 

Przypominam, że w roku ubiegłym przed na- 
bożeństwem za Naczelnika odbyło się nabozeń- 
stwo za ks. arcyb. Bilczewskiego, który także 
w tym dniu obchodzi fmienmy. a które celetrował 
ks. Biskup Twardowski. Dlaczego w nabożenstwie 
za Nacze'nika Państwa kościół i duchowieństwo 
nasze tak niachetnie bierze udział, albo za przy- 
kładem swego arcyb. zupełnie je omija. A prze- 
cież przypominam sobie, jak to za czasów austry- 
jackich punktualmie odbywały się nabożeństwa ga- 
kowe za członków domu habsburskiego celebro- 
wane przez ks. arcybiskupa z reguły i jak to po 
gmbonach kościołów w archidyecezyi wzywali 
| księża paraiian do udziału w tem nabożeństwęe, 
Dziś gdy żyjemy we własnem państwfe i mamy 
własnego Naczelnika — duchowieństwo za przy- 
kładem swoich arcypasterzy je bojkotuje. Na oko 
wydaje się ta kwestya małego znaczenia, kto jed- 
nak jej się bliżej przypatrzy i nad rją gięblej za- 
stanowi, tego przejmuje oburzenie. 

Czyżby duchowieństwo nasze w len sposób 
chciało okazać swą niechęć do Naczelnika Pań- 
stwa? A w takim razie jak oni wyglądają wobec 
swych wiernych, którym w czasach rozbiorów 
głosili, że: „wszelka władza od Boga pochodzi” 

Tamtych władza była od Boga, a nasza pol- 
ska władza jeżeli wolno spytać tych panów bd 
kogo? W każdym razie społeczeństwo nasze po- 
winno z lego postępowania wyciągnąć konse- 
kwencyje i (nadał tego nie ścierpieć. i 
N. N, kierownik szkoły. 


—o 


— Wszak zwyciężacie. 

Tak, zwyciężamy. Wiecie o przełamaniu 
frontu angielskiego ? 

— Czytaliśmy. 

— Każą wam pewnie ustrajać kamienice eho- 
rągwiami?... 

— Nie, nie każą. Teraz już nie mogą kazać! 
Bo niktby nie posłuchał. 

Rozśmiał się złym, szyderczym śmiechem. 

— Sądzisz, żeby nikt nie posłuchał? A no.. 
dobre i to na te dziwne czasy. Powiedz mi, na 
ile ja lat teraz wyglądam? Jakiej kobiecie spo- 
dobałbym się? A przęcież powinienem mieć po- 
wodzenie... żołnierz, bohater, obrońca! Prawda?... 
dałbyś mi ze czterdzieści lat? Szczęście, żem tu 
nie zostawił jakiejś bogdanki, bo jakżebym się 
jej teraz pokazał? W tym mundurze, w tych 
butach... a co więcej... br... brudna jak Onuca, 
potargana koszula... niekąpany od tygodni... 
Lecz zdaje mi się, że i u nas kult dla bohate- 
rów zanikł... dla takich bohaterów jak ja. Trzy 
doby jadę bez przerwy. 

Nabrzmiałe powieki i podkrążone siną czer 
wienig oczy zdradzały zmęczenie. W tonie jego 
mowy brzmiał jakiś akcent wyzywający, brutalny 
Miało się wrażenie, że ten człowiek szuka tylko 
sposobności, by wybuchnąć. 

Wyczuwali to obydwaj i czuli zakłopotanie, 
jakby się wstydzili przed tym prosto z frontu 
przybyłym, zmęczonym na Śmierć żołnierzem 
swego ubrania, swych czystych rąk i twarzy. 
Gwvch oczu, świecących zwykłym Światłem dnie 
codziennego. Swojej względnej wygody i spokoju 

(C. d. nò 
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Poślubieni pod grozą śmierci 
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Przesilenie rządowe w Miemczech. 


BERLIN, B. K. Wczoraj wysunęła się znowu Przedstawiciel B. K. w Berlinie dowiaduje 
na pierwszy pian kwestya dymisyi gabinetu.|się w tej sprawie, że uczyniono propozycyę, aby | - 
Wedle informacy: ogłuszonej w nadzwyczajnem jw rzędzie wzięli udział także przedstawiciele 
wydaniu Vorwartsu, toczą sę rokowauia mają |robotników ch'ześcijańskich orae robotników 
ce na ceiu utworzenie rząłu robotn'czego, w|należącyca do uwigzAu Hirscha i Dunkera. Ko- 
którym byłyby reprezentowane wszystkie kie-|mtet ścsśiejszy zazłanawia się nad tą propo- 
runki robotnicze. Uutapienia obecnego gabinclu | zycyą. 

R PECENE EE NETET TY ITRE ENT) 


oczekują w Ciągu najbiiższych 24 godzi. —— 


"U EL w Ńiemezech skończony. 

BERLIN, 24 marca. (Pat.) Związki zawoda- 
we i centralny komitet strejkowy wydały ode- 
zwę wzywa ącą iobotników do zaprzesłania 
stre jków. Strek ma ustać jeszcze dnia dz siejsze: 
go. Na prowincyt prawie wszędzie już się pras 
cuje, nawet w tych miejscowościach, gdzie pie 
tworzyły się rady >" rj 


Szłuezki pruskie. 


WARSZAWA, 24 murca (Put.). Ministerstwo 
kolei ogłasza, że w Voss. Ztg, pojawił się anons, 
pochodzący jakoby ed dyrekcyi kolei w Pozna- 
niu, którym dyrekcya ta poszukuje kan: ydatów 
na rozmaile sianowi-ka siużbowe w okręgu jej 
rządu, Dyrekcya kolejowa w Poznaniu ozłosze» 
mia takiego wcale we wspomnianym dzienniku 
nie zamieściła 

Umieszczenie tego ogłoszenia przez dziennik 
niemiecki miało na celu zdyszredytowania rzą- 
du polsk ego. jakoby nie był w możności obsa- 
dzić posterunków służbowy: h nakolejńch w odzy- 
skanych pros incyach po p:awdopodobnem wy- 
cofaniu sig pewnej liczby urzędarków nies 
mie<kich. 


Anglia wobec zmian w Niemczech. 
LONDYN, 24 marca (Pat.). W Izbie gmin 
wystosuwano do Lioyda Geo gea zapytanie, czy 
rząd angiejski urna każ ty rząd niemiecki, ktory 
utrzyma porządek, przej: *'owadzi traktat pokojo- 
wy i nie będzie próbował wprowadzić Hoben 
zoliernów z powrotem na tron. Lloyd Grerge 
odpowiedzial, że jest to sprawa wyiącznie na,o- 
du niewieckiego, jakirząd ma być w Niemczech 
utworzony, natomiast obowiązkiem koalicy: jest 
czuwać nad tem, aby r al, który w Niemczech 
dojdz: e do steru, bez wzgiędu na to jaki będzie 
jego kierunck polityczny, dokonał postanowień 
traktatu pokojowego. 
-0— 


-~ 
Rzgd robotniczy w Westfalii. 

POZNAŃ 24 marca. (Pat) Radio z Nor 
deich. Z Essey donoszą, że tamtejszy rząd ro 
hotniczy zwrócił się do rządu holenderskiego 2 
dostarczenie środków żywności w zamian za 
dostawę węgla dla Hołaniyi. Rząd holenderski 
odrzucił p'oporycyę nawiązania jakichkolwiek 
stosunków z rowsi:nęami. 


ZAMACH NA PRAWA STREJKU. 

WARSZAWA, 24 manca (iel. wł.) Subkomitet 
da sprawy sądów rozjerazych uchwalił wnioski 
ks. Luiosfawskiegi, że strejk w żadnym przed- 
siębiorstwiea nie- może wyttichnąć przęd zakoń- 
kzeniem postępowania pojednawczego, a w za- 
kiadech użyteczności pubiczny ch śtrejki są n;e- 
dopuszcza! ne. Wobec tej uchwały posłowie P. 
P. 8, wystąpili z subkomitetu i zapowiadzjek wal 
kę o swoje prawa kiąsy pracującej. 


STREJK W DĄBROWIE GÓRNICZEJ. 


WARSZAWA, 24 marca (ie. wł.) Rząd zgo- 
dził się na pertral ziacyę tylko zę związkien kla- 
sowem górników z radą przemysłoweów i co- 
fna? wszelkie zarządzenia rępresyjne, czyniąc od- 
powiedzęalnym za spoxój w zagłębiu związek 
górników. W ten sposób wygliny mawiano lamis 
strejków emdeckich od periraktacyi. 

—- 


Mowy poseł francuski w Warszawie. 
WARSZAWA, 24 marca (Pat.). Dnia 23 mar- 
«a 1920 odpy! się w Belwederze z z:chowaniem 
„wykłego ceremonia'u akt wręczenia Naczelni- 
bowi Państwa na uroczystej audyercyi listów 
'umierzytelniających przez posła nadzwyczajnego 
i ministra pełnomocne.o irancusk ego p de Pa 
nafieu. Naczelnik Państwa przyjąl posła w oto- 
czeniu pp, prezydenta minis rów Skulskiego, mi- 
nistra spraw zagranicznych Patka, ministra spraw 
wojskowych Leśniewskiego, min, ska:bu Grab- 
skiego, ministra poczt i telegrafow Tolłoczki, 
generała Jacyny, szefa kancelaryi cywslnej i dy- | wn, 
rektora protokołu dypiomatycznego orsz adju- 
tantów, Poseł wręczył Naczelnikowi Państwa 
list odwołujący poprzedniego posła p. Eugeniu- 
sza Prailona, oraz Swoje listy uwierzy telniające, 
przyczem wygłosił mowę audyencyonalną w ję- 
zyku francuskim, na którą Naczelnik Państwa | 
również w tym języku odpowiedział. (Mów tych 
nie przytaczamy, bo faktycznie nie mzją one 
żadnego politycznego znaczenia). Audyencyę za- 
kończyła rozmowa Naczelnika z posłem. 
—"— 


—"- 
2 JADE LO RPU ERY ANL "TREE CPOZP TEA EEY 


Zmartwychwstanie „Prawdy 
robotniczej", 


WARSZAWA, 71. marma- 

Zawieszona swsgo czasu szmata zamachowea 
Dymowskiego „Prawda Robotnicza“, finansowa- 
na przez Paderewskiego, a wydawana przez of, 
cerów żandarme 4 i piowokatorów, zaczęła zno- 

wu wychodzić. „Prawda Robotnicza” „nie uzna- 
je Pisudskiego, wobec tego w pierwszym WZno- 
wionym numerze z Gria 20. b. m. przemiicza zupeł- 
nie obchód ku czci imienin Naczelnika państwa, 
miod sążnistiy artykuł poświęca obchodowi 


ma bo 1. styczaia r. b.!!! „Prawda“ dru- 
| kuje się w drukarni Paderewskiego i kosztuje 
mniej, niż wszystkie inne pima warszawskie bo 
pana Paderews' om siać ną to! W tym wypadku 
jakość pozosta: w prostym stosunku do ceny 
towaruł.., ALAN. 


- 


—0-- 


TEATR STYLOWY od poniedziałku 22, marca arca br. Ho, 
„ihimera PREMIERA? 


Lwów, ul. Akademicka 8. Tilma serycew yi Gzruszający dramat z życia 


czci Paderewsxiego, który odbył się zupełnie | 


Koga miłość nigdy nie zawiodła 


Sprawy partyjne 

Sprawozdania z działalności komitetów miej: 
scowych P, P, $. za czas od 1 maja 19.9 do 1 
tw.etma 1920 muszą być ze względu na zwa- 
łany na d. 21 maja Zjazd partyjny przesłane 
Komiteiow: wykonuwczemu PłS., w Krakowie, 
ul. Dunajewskiego I 5 najpóźniej do d. 10 kwiete 
| nia. Diaiego sekretarze partyjni powinni batych- 

misst przystąpić do przygotowania obszeraych 
sprawozdań, kusyerzy zaś zamknięć rachunko- 


wych. Komitety, które w powyższym czase nia 
nadeszlą sprawozdań i zamknięć rachunkowych, 
nie bedą wyszczególnione w drukowancm Spra- 
woziianiu, kiire be lie t oładłążowe zj szdowi. 


Komunikat Rady Robotniczej P. P. 8. 
Zsgłębia naftowego w Borysławiu. 

Rada Robotnicza P. P. S, wzywa wszystkiech 
członków P. P. S. w Borysiawiu do ziożenia do 
dnia i. kwietnia b. r, legi vmacjł pariyjnych, ce- 
iem sporządzenia dokładnego spisu cztonków P. 
P. S$, niezbędnego do wygotowania sprawozdania 
na Wame Zzromadzene Partyjne. Legitymacya 
te mają być złożone u kasierów organizacji zawo 
dowych. Lesitymacye wszystkita towarzyszom na 
(stępnie zwrózan? zostaną i będę siużyć jako /kar- 
tą wstępu na Wane Zgromadzenie partyjne, 
które odbędzie się w kwietnju b. r. i na które 
dokonane będą wytpry R. R. P. P. S. 

Rada Rsoboinicza wzywa zatem mężów zau- 
fania wszystkich kopalń i warsztatów do zawęa- 
Gomienia o powyższym komunixacje wszystkich 
robotników, oraz uprasza wszystkich ToLfsim;kówW 
do współdziałania w tej akcyj. 

- RADA ROBOTNICZA P. P. S, w Borystawyu. 
PTGWRZOWIWYOTKIESTY NI: TOP WSZTNYFZNZWEIC RSI 


Ögtoszenia Mag 
Sprzedaż nafty, 


Magistrat podaje do wiadomości, że mieszkan- 
cy mogą nabywać naltę w odnośnych sklepach 
rejonowych po 4 litry na gospodarsiwa puzba- 
wione światła elektrycznego za odcięciem 5-g0 
kuponu kasty naftowej mieszkaniowej, w ka 
po 2 litry na 5 ty odcinek kuponu karty nafto» 
wej na kiatkę schodową, wreszcie w razyi po 4 
lity ra 9-ty odcinek karty rękodzielniczej. 
Cena za 1 litr nafliy wynosi 5 koron 10 ha 
lerzy, 

Równocześnie zawiadamia się, że mieszkańcy 
ulicy Kurkowej (Nr. nieparzyste) będą mogli zre 
zlizować swoje kupony w sklepe 1e,onowym 
uafiowym Pleń Avieli uł. Teatyńska I 8 zaś 
mieszkańcy uł, Grochowskiej, Murarskiej, Nabe 
laka, Okólskiego i Szymonowiczów w sklenie 


istrattu, 


rejonowym naftowym Gawron Katarzyny ul Na 
ami E9 


F e 


WALNE ZGROMADZEN'E CZŁONKÓW KON 
SUMU wszystkich pracujących robotników wszel 
kiej kategoryj we warsiatach wojskowych tax 
w D. O. G. jak i w D. Q. E, 

Odbędzie się we czwartek dnia 25 marca 1920 
p godz. 4, popoł, W ali Związku Metalowców, przy 
ul. Ormiańskiej 31 I p. 

Porządek dzienny: 

1) Wybór Dyrekcyi i Rady nadzorczej, 

2) Sprawozdanie z dotychczasowej działal- 
NOŚCI. 

3) Odczytania Błatuiw I i H reguły, 

4) Sprawy konsiimowę, 

5) Wnioski. 

Towarzysze: Dyrekcya upoważnia wszystk,ch 
Mężów Zaufania pracujących we warstatach da 
zbierania udziałów po 200 Mk. i wpisowe pa 
5 Mk., a zebrane udziały należy wno4ć do Dy- 
rekcyi, przy Związku Metalowców ul. Ormiań- 
ska 31. I. p. w poniędziałki i czwartki o godin 
Jej wieczor Towarzysze ponieważ sprawa jest 
bardzo ważna jawcie się wszyscy. 

Si3a,sław  Gronow;cz, Zygmimł Mach. 


m A "OO EW NA 1 a EA 


W glór głównej roli 


Le. Nerman 


w 6 wielkich częściach. 


Sr 74 
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GA A R Z ZO EZ 


Nowiny z dnia. 
Lwów, 25 marca. 


REPERTUAR TEATRU MIEJSKIEGO: 


z We czwartek 25 marca 6 godz. 3 popołydniu po raz 
ką "8 „Suskowski* trajedya w 5 aktach S. Zeromskiego 
P. nozłowskim w roli tyrutowej 
ane Ne Czwariex 25 marca o godz. 7 wieczorem „Lalka* 
Perełka w 3 akiach Andran« z pp Siuiglewską w roli 
tytułowej, 
w pa z e ż ta~ 
Palek 26 marca o godz. 7 wieczorem „Noc w 
Wenecyi-, Oserstką w 3 akiah J Straussa z pp. Mi- 
‘Ogdanowiczówną, Biel ńską, Hierowską, Kwi- 
Fołańskim, Justanem i Niedz elskim. 
sobotę 27 marca o godz. 3 popołudniu po raz 
»Wąsy i peruka” komedya w 3 aktach J. Korze- 
m. KIEŁO z pp. Trapszo, Niemiryczówną, Piilerową, 
ie p SKa: Baicgowskim, Ryuzewskim, Larewiczem i 
«kim. 
E w Sobote 27 marca o godz. 7 wieczór po raz 1l-ty 
*"TOS i Psyche* opera w 5 obrazach L. kóż;ckiego. 
niedzie ę 28-go marca o godzinie 3 popołudniu 
e t, sztuka w 3 aktach GCabryeli Zapolskiej w 
€nionej obsadzie. 
w wr niedzielę 28. marca o go'z. 7 wieczór „Noc 
w Wenecy;*, «pere ka w 3 aktacn J. Straussa w nic- 
mieuionę; obs dzie. 
pra poniedziałek 29. marca po rsz pierwszy „Saul 
arai > dramat w 5 sk'ach tw 6 od:łorach; Edwina Je 
Fkiewicz: z p. Rydzewżkim w roi tytułowej z pp. Bar 
Minska, Nowackim, Frączkowskim, Borwińskim, Koz- 
skim, huwow czem, Unom cam, Kais.hką, Bato- 
skim, Bielczkim, Wiłand, Zmijewską, Lasewiczem, 
tmanum, Hierowskim, ikybicką. 
—$j— 
REPERTUAR TEATRU LITERACKO - ARTYST. 
"CZWÓRKA” w sali „Casina de Paris“. 


Program XVIL Gd roniedziaiku 22. marca 1920 r. 
<odziennie o godz. 1/,8-ej wieczór. 

„_ Część l.: ag Z. Orwicz. P. Noskowska — 
Piosenki liryczne, M, Windneim w swoim repertuarze 
Gościnny wy tęp Mili Kamińskiej , ba erimy Teatru Wiel- 
kiego w Warszawie. R. Gierasieński jako „Dorożkarz 
lwowski. 

Część Il; „Sen pjaka“ w elka, aktualna rewia w 2 
częścach pi óra spółki autorskej „Ki Zbi-Or“ Udział 
biorą: M. Cz jkowska, A, te NEO P. Noskowska, 
5 uleraseński, K. Gos, Z Oswicz, M. Tartowski. 

- Wesqłowsni. M. Wincheim. 

A Biley cd godz 9—5 w składzie nut G Seyfarta (ul. 
Akademi ka-6) a od godz. 6 wieczór przy kasie teatru. 
no 
RĘPERTUAR TEATRU WODEWILOWEGO: 

„ Czwartek 25 marca i piątek 26 marca o goez. 1:30 
wieczór: operetka „Małżens wo z rel lamy*; balet Wit 


e i Nowicki, tafice małorosyjski : ;: Czari.sz i szia- 
lerek‘ 


= "m lwowskich pod batutą kapelmistrza Jeku- 
nzzka. 

| kiiety wcześniej w periumeryi Stoińskiega ul. Le- 
Eionów |. 1. 


„Asygt 
Lriezm 
W 


— 


pa m 


1 ŚWIĘCONE DLA ŻOŁNIERZY. Z szczegól- 
IĄ pieczołowitością zwykło społeczeństwo nasze 
w ac się myślą ku żŻolnierzowi tradzącemu sję 
te andej siużbie bojowej w okresie świąt, któ- 

Pags gromadziiy rodziny we wspóinej rado- 
+; POMiinkach, zabawach, dziś zaś w ty'u domach 
„+ «IMuUtnę i tęskne, gdyż braknie tych, co boha- 

ską piersią straż na rubieżach kraju pełn;ć 
lié za, Cicąc żolnierzykom samotne świeto umi- 
E i ukrasić, komendani m. Lwowa pułk, Linda 
wystapil z piękną myślą urządzenia im „Święco- 
mega ka w koszarach. Zawiązano już komiiet, któ- 
Ty £aimuje się urzeczywistnieniam tej myś{ Ce- 
telk zdobycia funduszów odbędzie się we czwar- 
ö b. m. ztłórka. Obywatelstwo Iwowsiye 
aj pewne hojnie przyczyn! się do sympatycznej 
zę. Komendant pułk, Linta zwrócił się też 
apesin do kupiectwa Iwowiskiego, by m;e Szczę- 

darów na „Święcone żołnierskie *. 


| 

i A RZYJAZD MINISTRA SKARBU DO LWO- 
heij- Na audyencyę u p. Mimtstra Skarbu w dniach 
+ +31. b. m, należy zapisywać się w Prezydyum 
„yrekcyj Skarbu, plac Ducha św. 1. (sala pose- 
czeń) u p. komisarza Machniewicza, począwszy 
Pd piątku, 26. b. m'<ło porfedziałku 29. b. m. 
w godzinach od 12—1 w połudnje. 

NOWY TRANSPORT ŻYWNOŚCI dla Polski 
ma przybyć 2 kwietnia b. r. do Gdańska, Okręt li- 
nii Cunarda, wiozący towary dla Polski, wyje- 
hał z portu Nowojorskiego 16 bm. 

O KSIĄŻKI DLA ŻOŁNIERZY. ojskow 
Szpital Okręg. we Lwowie uprasza kl PT. 
rubiczność o taskawe nadsyłanie zbytęcznych w 


„DZIENNIK LUDOWY" 


Momu ksiażek 1 broszur jako dar do książnicy 
dia chorych i rannych żołnierzy. 

Dary te prosi się składać w kancełaryi Od- 
dzialu Sanit. w giównym budynku Wojsk. Szpit. 
Gkręg, ui. Łyczakowska”. 

Z RUCHU POCIĄGÓW. Pociąg osobowy Nr. 
221 (odj. ze Lwowa 8'35) i Nr. 222 (przyj, do 

Lwowa 1720), kursujące dotychczas do wzglę- 
dnie z Tarnopola, kursują obecnie wprost do 
Podwołoczysz i z powrotem bez przesiadania. 

Kursujące na sziaku Sembor-Sianv; pociągi 
osobowe Nr. 2114 i 2113 kursować będą od 26. 
b. m, do Lwowa i z powrotem (odj, ze Lwowa 
1320, przyj. do Lwowa 10/55). 

ZAKAZ SALW HONOROWYCH Min. spraw woj- 
skowych zniosło oddawanie salw honorowych. 

Z TEATRU WODEWILOWEGO. Dziś w czwar» 
tek premièra nowej operetki p. t. „Małżeństwo z re- 
klamy“, przygotowanej przez kapelmistrza 40 pułku 
strzelców lwowskich G. Jakubiczka. Para baletowa 
z Warszawy pp. Wittichowa i Nowicki odtańczą tańce 
małorosyjskie, a p. Dracowa wykona „Czardasza“ i 
„Sztajerka*. W antraktach orkiestra 40 pułku strzel- 
ców lwowskich wykona nowe utwory muzyczne. 


Z ŻYCIA ARTYSTYCZNEGO. W okresie Świąt 


dem. Sztuk Pięknych, która, oirzymawszy sub- 
wencyę z min. Kultury i Sztuki, przystąpi ni- 
bawem do rozszerzenia programu nauk i wpro- 
wadzenia szeregu adapiacyi w budynku szkoły. 
Dorobek ariystyczny miodych adeptów Akademii 
miewątp'iwie zainieresuje szersze sfery artysty- 
czne naszego riasta. 

Jak słychać, owoc prac młodych artystów 
przedstawia się bogato, mimo dlugi:j przerwy, 
spowodowanej wypadkami woj nnymi. Wystawa 
mieścić się będjj? w lokalu własnym Akaden it 
ul. Piaskowa 11. Bliższe szczegóły będą pvda- 
ne niebawem. 

AKCYA CENNIROWA ZŁOTNIKÓW. Ro» 
botnicy żydowscy zawcdu złotuiczego wszczęli 
akcyę c'nnikową o po>ruwę swego położenia 
ekonomicznego. Dotychczasowa płaca tych 
kwalifikowanych pracowników wynosi 200 
kor. tyg. Przeciw tem 1 wyzyskowi wystąpili oni 
teraz solidarnie, zażąd:li uznania związku, znie- 
sienia płary akordowej i 100 proc. podwyzki 
płacy, Atcvą tą kieruje specyalny komitel, 


CZY ŚMIERĆ Z GŁODU? Ajent policyjny Żu- 


w wykornalu Maryi Dra wuj O kiestra 40 puèi TeK robiąc rewizyę w piwnizy reamości przy i 


jul. S:|bitainej 1. ita, zamiast poszukiwanej wódki, 
znalazi trupa mężczyzny. Przybyty na miejsce 
adjunkt poł. Hfowojka i lekarz dr. Landau skon- 
statowali że zwłoki leżały pod niezakra.owanam 
oknem od ulicy Karnej. Zmarły jest to mężczyzna 
w średnim wieku, nędznie odziany, bəz doku- 
mentów i zapisków, a śmierć mcg a nastąp ć z gło- 
jdu. Do piwnicy tej od dłuższego czasu nikt nie 


zagiądał, więc nie wiadomo jest, jak diugo trup | 


mógł leżeć. Zwłoki odesłano do Zakładu medycyny 
sądowej. 
WYKRYCE I ARE ZTOWANIE SPR"WCÓW 
KRADZ EŻY Wos a n cn «ri:capo wiam nusi; do 
mieszkania p. Bernarda Jdg.era, w gmachu Skar- 
bka, skradziono mu rzeczy i kosztowności warto- 
| ści okoo pół mf iona koron. W czoraj aresztowała 
policyą w mieszkaniu Maryi Chanczukowej przy 
ul. Kętrzyńskiego t. 11 sprawców tej kradzieży 
Konstantego Onichimowskiego, lat 25, brata za- 
sądzonego bandyty na 18 iat więziania; Tomasza 
Łotycza lat 25. Kradzież tę nadał dozorca gmachu 
Skarbka Władysław Królikowski i Stefan Char- 
czuk, którym włamywacze daii przy rozdziale łu- 
pu po 10.006 koron, Następnie odebrano od Heleny 
IKusejj, kochanki Charczuka, zam. przy uł. A. Po- 
tockiego 1. 20 wicie biżuiery: i ad Elżbiety Espai- 
seschittowej, kochanki Onicajmowskiego, zam. 

przy ul. Rappaporia l. 7. U tei ostatniej znale- 

iziono również za lustrem 8 sznurków korad, 

kióre złodzieje skradli u p. Mikołaja Pilucha 
zam. przy ul. Kaspra Boczkowskiego i, 11. Kró- 
likowski schował z otrzymanej gotówki 6.000 K, 
i wele srebrnej monety u Rozalii Szpe'mańskiej, 
zam. przy ul, K. Boczkowskiego I. 8, które cde- 
brano podczas rewizyi. Wymienionych w liczb,e 9 
osób aresztowano. 

Inspextorowie pol. Bandura, Jankiewicz, So- 
cha i Wejnstock, którzy wykryli podanych wła- 
imywiaczy, w czasie ostaniej obiawy aresztowali: 


otwarta będzje nader ciekawa wystawa prac ma- 
larskich uczniów i uczen e tutejszej Won:j Aka-| 


„B 


także Maryę Kosydarową, Annę Peckową, Ahafię 
Wichociową, Edwarda Morawsziego, Grzegorza 
Powirnego, Juliana Stąchowa i Mikoiaia Mazura, 
«częściowo w realności przy ul. Tranguta l. 2a 
i Rycerskiej 1. 16. Wymienieni niedawno w Kie- 
parowie popełnili szereg kradzieży zabierająco- 
wies, marzędzią stolarskie, ziemniaki i bjeljznę, 
a są przeważnie dezerttrami ze szpitala wjęzien- 
nego. ` A | 

ARESZTOWANIA ZA KRADZIEŻE. Antoniego 
Boreckiego, zajętego przy budowie kanału przy 
ul. Sykstuskiej, aresztowano wezoraj jako sinje 
podejrzanego o napad na M. Chamaidesa Mimo 
że ma ubraniu jego znaleziono ślady krwi, are- 
sztowany do winy się nie przyznaje. — Katarzy- 
na Kmitówna będąc w służiśe u p. Maryi Wein- 
feldowej skradla 12 koszul, wartości 3.600 kor. A- 
resztowana przyznała się do winy. — Eliazer 
Jakób Ramras, lat 14, wraz ze swym Spólnikjeim 
dob.erai się do kieszeni p. W<eisowej i innych osóbł 
w lui. Kaźm.erzowskiej. Przy aresztowanym nia 
nie znaleziono. 

SKRADZIONY KILIM. W przechowaniu Sądu 
okręgowego karnego we Lwowie znajduje się 
kiim większych rozmiarów, pochodzący prawdo- 
podobnie z kradzieży. Ogiądać go można każde- 
go piątku od 1—2 po poludniu, za poprzedniem 
lzgłoszeniem się w biurze l. 9 wspomnianego 
pądu. 

Z DNIA I NOCY. P. Irnoldowi Bardachowji 
„skradziono z magazynu przy ul. Kralrowsięej l- 
| 6. mieoprawne arkusze z „Pana Tadeusza. — 
'Z wędliniarni p. Józefa Nowaka i p. Paziny Pu- 


łszyńskiej na pl. Bernadyńskim 1 2. znaleziona 


17 kg. tego papieru, który tu złodziej sprzedał. — 
| Albertowi Stejnbachowi, studentowi, skrad.ixno'w 
przedpokoju mieszkania p. Ceghauera przy ul Le- 
pna Sa.p'ehy 1. 9. palto, wartości 2,000 K. 

KRONIKA POŻARNA. W realności przy ut. 
Grodeckiej 1. 81 ponownie wybuchł ogień sufi- 
rtowy. Przy ul. Pańskiej l, 26 wiaączorem powstał 
jogieńn pokojowy. W ratuszu, w czasie wędzen;a 
pw piwnicy dwu kawaików mięsa przez jednego 
| Z funkcyonaryuszy, dym nape!nił korytarz i u- 
«chodził otworami piwnicznymi. Zaa:armowana 
„straż pożarna przybyła niepotrzebiwe ua miej- 
|sce. W innych wypadxach ogień wkrótce pa wy- 
buchu ugaszono. i 

ZE ŚWIATA. W Wiedniu Karolina Gampe, 
mioda mężatka, pragnąc schwyiać swego u:ubjo- 
nego kota w pogoni za nim po szilannym dachu 
spada przez wybitą szybę z wysokości 4 piętra 
|i zabiła się na miejscu. 

—0— 

DZIŚ POPOŁUDNIOWE PRZEDSTAWIENIE w 
„Wesołej Wydrze* przy ul. Sykstuskiej 19 o peh 
nym programie wieczornym. Początek o godz, 4-tej 
eWioczorem o 730 program arcywesoły i nader bos 
gaty. Bilety cały dzień przy kasie teatru, W przygo= 
towaniu buffo - bumba w 1 akcje Zjem. lekjogo I Ber- 
gera p. t. „Wielki wynalazca“, Premiera nowego pro. 
gramu w poniedziałek 29 marca. 


s 


i 
t 
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Dentysta Józef Rappaport przyjmuje ulica 

Fopernika <3. 
~O 


men gome aa . 
|o] HADESŁAME. 


Za rebryką ią radąkcen nie odpowisde, 


Specyalista chorob wemerycznych. skórnych i kosmetyki 


ET. nenryk Rosmarin 


ord. od &--10, 12—1 i 3—6. Lwów, Koperaika 13, 


Zakład dentysiyczeo-techniczny 


FRANQUSZEŃK GLASGALL 


Lwów, uł Sykstuska 2. 1123—64 


Wyjeżdžając wkróice na kiikumiesięczny po- 
hvt do Stanów Zjednoczonych północnej Ameryki, 
przyjmuję do załatwienia wszolkie sprawy na- 
tury prawnej, 


adwokat w Rzeszowie ul. 3-40 Maja 30, 


+ 


| mr. Marex Pelziing, 


NT. (+ 


` 


e ea 
| Dawne wubiome miejsee 
A zborne inteligencyi: 
W niędziełe i święia 
koncert popołudniowy. 


KANIRI VARSAT 


(PLAC SNMOILELI) 


„DZIENNIK LUDOWY" 


została po odnowieniui urządzeniu | 
zxomforiem ponownie otwarta. — į 
Codziennie Kcncert muzyki sało- 

nowej. — Najlepsza Kawa, nabiał i 
z własnego tolwarku. -- Kaw:arnia i 
jest zaopatrzona w pisma krajowe | 
1 zagraniczne. — — M 


Konferencya sckręgowa kolejarzy 
w Przemyślu. 


Celem zaprotestowania przeciwko rozporzą” 
dzeniu ministerstwa Kolei, którem odebrano kole- 
jarzom Małopo!ski, prawa nabyte jeszcze za cza- 


i przedstawiwszy powody fatalnej gospodarki a- 
prowizacyjnej, wskazał na nowe niebezpjeczen- 
stwo, jakie zagraża koiejarzom z powodu przed- 


sów ausuryackich (biiety uigowe t. zw. „regie'') |łożenia przez rząd sejmowi do uchwalenia 


i zajęcia stanowiska wobec złego stanu aprowi- 


zacyi koiejarzy w Małopolsce, uchwalił Zarzad | USTAWY O MILITARYZACYI KOLEJARZY. 


okręgowy związku zawcdowego kolejarzy we 
Lwowie zwołać konierencyę delegatów na dz;eń 
21. marca 1920 do Przemyśla. 

Na konierencyę zaproszono Zarząd Centrałny 
w Warszawie i zarządy okręgowe w Stanisla- 
mowie i Krakowie. 

Przybyło 48 delegatów. 

Po zagajeniu przez tow. Jasińskiego wy- 
brano do prezydyum tow. Rosyana Leonaf 
(Lwów), Szałaśnego Jana (Stanisławów) na 
sekretarzy Dumę Stanisława (Lwów) į K ram a- 
rza Józeia (Przemyśl). j 

Wobec tego, że ministerstwo na interwen- 
cyę centralnego zarządu Związku i pod nacis- 
kiem strejku <ofnęło rozporządzenie o zmęesi2- 
niu biletów ulgowych, dyskusya na ten temat od- 


Wyrażono tylko pod adresem referentów mi- 
nisteryainych mie bardzo pochlebne wwagi za ich 
mądre rozporządzenia, wydawane bez porozu- 
mienia się z centralnym zarządem Związku za- 
wodowego, któryby był ich pouczył jakie jch za- 
rządzenie wywołało następstwa. 

O sianie aprowizacyi mówił tow. Ursini 
przedstawiając fatalny stan aprowizacyi, brak 
tłuszczów, brak pianu w zaklupin:e i rozdziale środ- 
ków żywności ze strony ministerstwa aprow. 

Po obszernej dyskusyi uchwalono wezwać 
rząd do : 


NATYCHMIASTOWEGO WPROWADZENIA DE- 
PUTATÓW, 


Po burzliwej dyskusyi uchwalono następującą 
rezolucyę: 

Konferencya delegatów pracowników kolejo- 
wych Dyrekcyi Lwowskiej i stanisławowskiej u- 
chwała wezwać Zarząd cenuałny Związku za- 
wiodowego w Warszawie do zwołania najpóźniej 
do 15. kwietnia 1820 r, konferencyi kolejarzy z ca- 
łej Poiski, celem zastanowienia sią nad obecną sy- 
tuacyą zawodową i aprowizacy jną. 

Konferencya wzywa rząd, aby wprowadził 
natychmiast deputaty dia kołetarzy ustalone przez 
Zarząd centramy Związku w Warszawie. 

Przy wnioskach poruszono sprawę mundurów, 
zasiłków kasy chorych, które wynoszą 7 (sjedm) 
koron dziennie i inne i poiecono  prezydyum 
przediożyć je na państwowej konfermcyi. 

Następnie deiegaci, którzy byli przedstawycie- 
larni kooperatyw, podnosili wi:le zarzutów prze- 


„ciwko zarządowi Związku okręgowego koopera- 


tyw we Lwowie w sprawie kałxulacyj cen 


l] 
i 


stawiając wniosek zwołania wainzgo mni Ooh 
nia hooperatyw. 

W odpowiedzi przedstawiciele Zarządu Zwią- 
zku okręgowego kol. Herbst i Rudkowskj przed- 
stawili złą gospodarkę rządu i m.ezdzowe stosun- 
ki panujące w poszczególnych kooperatywach. 
sprawę xarsofianą i gnne. 

Tow. Duma jako przedstawiciel Rady Nad- 
zorczej Związku okręgowego konsumów oświ;ad- 
czył, że sprawy te były już omawiane na pos zdze- 
miu i sprawa nadzwyczajnego wamego zgroma- 
dzenia kooperatyw zostanie na najbliższem pos,e- 


ustalonych już przez zarząd centrałny Związku dzeniu zadecydowaną. 


w porozumierju z ministerstwem kolei. 


Następnie zabrał głos tow. poseł Łańc 


wi 


Z dz 
DROHOBYCZ, dnia 2t./III. 

Jak już donosiliśmy, odbyło się dziś zgroma- 
dzenie partyjne P. P. S. w Drohobyczu. Z okazji 
tego zgromadzenia podajemy w krótkości sprawo- 
zdanie z działalności P. P. S. w Drohobyczu w r. 
1919, przebieg obrad i treść uchwał powziętych 
na Zgromadzeniu. 

Po przejściach z czasów inwazyj ukra;ńskiej 
zwołane dnia 23. maja 1919, Zgromadzenie par- 
tyjne powołało do życia Radę Robotniczą zło- 
żoną z 47 członków. W łonie R. R. powstała ko- 
misya oświatowa i komisya zawodowa. 

Sprawy natury politycznej, ekonomiczne o- 
światowe, administracyjne, ogólno-państwowe i 
czysto partyjne były przedmiotem zainteresowania 
partyi. Dia robotników miasta Drohobycza zdoby- 
ła Partya bordzo wiele, chociażby tylko wspom- 
nieć © uregulowaniu stosunków aprowizacy jnych 
robotników, stosunków pracy i wynagrodzeń. Zor- 


Okrzykiem na cześć Piłsudskiego zakończono 


ucki Kkonferencye. 


iałalmości P. P. S. w Drohobyczu. 


Z życia politycznego podnieść należy współ- 
działanie P. P. S, w walce o iwyzwolenie robotn ka 


śiąskiego, protesty przeciw polityce zagranicznej | 


oficyainych przedstawicieli dyplomacyi polskiej za- 


granicą, akcya przeciwko przefrymarczeniu losów 


Galicyi wschodniej itd, a praca w tej dziedzirie 
nie pozostała bez echa w sferach Rządu warszaw- 
skjego. Nie zapominano też o pozostawanju w cią- 
głej łączności z ruchem partyjnym w Polsce. Wy- 
sylanie dełegatów na Zjazdy do Warszawy, Lwa- 
mia i Krakowa, przyczyniło się w wisiii>j mierze 
do bliższego zapoznania się z kierunkiem pracy 
party jnej. 

O rozwpjia! i zmaczenju partyi wiele powiedzieć 
mogą poniżej podane cyfry. Rok 1918 zamknrę- 
to dochodem 142.32 kor. Obecny rok przyniósł 
8.029.46 kor, wykazując 20.372,60 kor. dochodu 
a 12.843.20 kor, rozchodu. 

Rada Robotnicza, kierująca życiem partyjnem 


W skład nowej Rady Robotniczej weszl;: 

Tow. Wolf, jako przewodniczący — Tzw. 
Dynasiewicz, jako zastępca — Tow- Matnarow;cz, 
jako referent — tow. Kolarz, jako skarbnik oraz 
tow. Ba-scki Julian, Basecki Karol, Fikus, Ga- 
łuszka, QGontkiewicz, Gwizdała, Hobgarskj Hotyś. 
Jasiński, Jordan, Kuiczycki, Lorenz senjor; Ma- 
ksymiak, Niemczyk. Palej, Popiel; Rocznjak; Ru- 
dzinski, Ślemieński, Siudak, Starościak; Stefań- 
ski, Siamp, Szopian, Szyfurka; Wojtowicz; Za- 
leski, Zajer, oraz Towarzyszki: Hładyłowicz Zo- 
fia, Melmarowiczowa Wałerya i Konopska He- 
lena. 

Zgromadzenie połeciło Radzie Robotniczej za- 
jać się urządzeniem uroczystości święta robotni- 
czego 1-go Maja, oraz uchwaliło na Zjazd Ogóle 
ny Partyjny wysłać czterech delegatów a mja- 
nowicie tow. Melnarowicza, Denasiewicza Wolfa 
i Kuiczyckiego. 
| STW aer m 


| omie oreraa omiaan e e 
| 3 ruchu robotniczego, 


Strejk robotników i robotnice krawieckich 
Robotnicy krawieccy, nie widząc możności 
dalszego negetowania ze swoich śmiesznie nizkich 
płac, przedioży!i przed dwoma tygodniami pra- 
codawcom swoje skromne żądania minimalnej 
podwyżki pobierznych dotychczas płac. 

Pracodawcy so:idzrnie odrzucili żądania ro- 
botników, zasłaniając się drożyzną i „złemi* za- 
robkami. 

Na takie obłudne twierdzenie ze strony pra- 
codawców, nie pozostało robotnikom krawieckim 
nie innego, jak chwycić się wypróbowanej walki 
strejk owej. 

Ogłcszono strejk robotników i robotnic, pra- 
cujących w zawodzie krawieckim. 

Krawiecki ruch cennikowy organizowany był 

początkowo w N. Z. R, lecz robotnicy krawieccy, 
|którze należeli przed wojną do swojej własnej 
|organizacyi zawodowej, opartej o ogólną organi- 
|zacyę związków zawodowych, na jednem z osta» 
|tnich zgromadzeń 4 

uchwalili łączność swoją z proletaryatem robo» 
tniczym catego Lwowa i kraju i przystąpiii do 

komisyi zawodowej. 

Robotnicy i robotnice krawieckie stanęły pod 
czerwonym sztandarem, w tem słusznem prze- 
jRonaniu, że oparci o ogół robctniczy czeswo- 
jpegs Lwowa, zwyciężą w swojej walce cenni 
kowej. 

Wczoraj 
przyłączyły się do strejku robotnice z krajowe- 

go Zakładu odzieży w liczbie ponad 200. 
stawiając równocześnie swoje żądania : 46 go- 
dzinny tydzień rohoczy, 100 proc. do dotych- 
|czasowych płuc z równoczesną unifikacyą wa 
|luty, i. zn. zamianę koron na marki. 

Że żądania robolnic z tego zakładu nie są 
(wygórowane, wystarczy podać, że 


dotychczas pobierały placę dzienną w wyso 

s kości 18 kor. 
Kierownictwo kraj Zakładu odzieży oświadczyło 
sotowość unifikacyi waluty, nie chce natomiast 
słyszeć o jakiejkolwiek podwyżce płac. 

Ng pierwszą wiadomość o strejku pospieszyli 
Monan piekarscy z dorażną pomocą 
Iw formie codziennie doztarczanych 25 bochen= 

ków chleba 

Datki pieniężne piyną też obficie od robotni- 
czego Lwowa. Wystarczy dodać, że towarzysze 
istolarze i  kuśnierze nadeńali  pokażniejszą 
kwotę. 

Zachęcony tym samorzutnym czynem towi 
rzyszy innych zawodów, komiiej si.ejauwy ro- 
;zesłał listy składkowe do wszysikich organiza- 


| 


ganizowanie doraźnej pomocy rodzinom robotni-|w Drohobyczu zyskała zupełne votum zaufania | cyi robotniczych, celem zbiórki dobrowolnych 


czym w przypadku nieszczęśliwych wypadków, 
zakupno własnego domu Robotnicze- 


| 


i uznanie za swą niezmordowaną pracę. Już sam 
fakt, że przedłożona zgromadzeniu lista członków 


go, umocnienie wpływu Komitetów fabrycznych, ' nowej Rady Robotniczej została jednogłośnie przy- 


datków, z których wpłacone 
sirejkuiącym. 
Prowadzony równocześnie przez żydowskich 


będą zapomogi 


bez wiedzy których żaden robotnik nie może być | jętą mimo, że przed odczytaniem listy przygoto- rob. krawieckich w pracowniach żydowskich za- 
do fabryki przyjętym, ani też z rol piy wydalonym, | wano listę odmienną, z której wnioskodawcy wea- koń zy? się ich zwycięstwem. Oczekiwać należy, 
oto główne rysy pracy partyi w dziedzinie 2ko- ite nie zrobili użytku, swiadczy wymownie o sta-Iże i polscy „katoliccy“ majstrowie nie zechcą 
nomjicznego życia. inowisku Rady Robotniczej do ogółu robotn'ków. | 


być gorsi od swych żydowskich kolegów. 
MII. SErYA oe, 
od 25 do 27 bzn. 


dramat w 4 aktach 


wyswietla 
ZRIN OTEA "Et 


PAGA D 


ą © 


je Fo. 


SZŁOSCI* 


„DZIENNIK LUDOWY” 


Nr. 74 


LUKOSACUK 


Z urzędu waiki z lichwą. 
Lwów, 24 marca. 

Urząd walki z lichwą, Lwów ul. Rutowskie- 
go l. 11 w ostatnich dniach ukarał następujące 
osoby : 

Za niedozwoloną sprzedaż białego pieczywa 
i ciast, Chanę Finkelstcinową na 100 mk. kary 
lub 2 dni aresztu, Paulinę Siarkową na 100 mk. 
2 dni aresztu, Józefa Kurzroka, zam. przy ul. 
Zamarstynowskiej ł. 1 na 200 mk. 4 dni ares 
szłu, Julię Modecową, Kętrzyńskiego 17 na 200 
mk. 4 dni aresztu, Pepi Kaibrumową, Grodecka 
20 na 100 mk. 2 dni aresztu, Władysława Ku- 
charski go, pl Halicki, na 100 mk. 2 dni are- 
sztu. Rubina Grabika Rynek 8 na 200 mk. 4 
dni aresztu, Klarę Friedową plac Bernardyński 
15 na 140 mk. 4 dni aresztu, Nuchima Weich- 
Selbauma ul. Zamarstynowska 22 na 100 mk. 
4 dni aresztu, | 

Za sprzedaż ciast. papierosów: i wódki, Ra- 
fała Fūrganga ul. Żółk ewska 35 na 500 mk. 
20 dni aresztu, K.tarzynę Krzystalską ul. Sło 
wackicgo 14 na 150 mk. 3 dni aresztu, Friedę 
Amadową na 250 mk. 5 dni aresztu, Edmunda 
Cybulskiego, ul. Jabłonowskich 34 i Szafira 
Brunnera ul. Sobieskiego 39 po 160 mk. łub 2 
dni aresztu. 

Za niedozwolony wypiek chleba, Samuela 
Haya, ul. Zró ilana |. 27, na 1,000 mk. 10 dni 
aresztu. Aunera Flana recte Danera, ul. Serb- 
ska l. 1, na 500 mk. 10 dni aresztu. Salamons 
F niza, ul. Pilnikerska l. 5 i Abrahama Hinde 
Schifra, ul. Żólkiewska !. 3, po 1,600 mk. 14 
dni aresztu. Majera Themana, ul. Karna 1. 3, 
na 300 mk. 6 dni aresztu. 

Za sprzedaż chleba po lichwiarskich cenach, 
Efroima Horowitza, ul. Sobieskiego 1. 41i, na 
300 mk. 12 dni aresztu. Karola Neuwalda, uł 
Halicka 1. 9, na 200 mk 8 dni aresztu. Seraf - 
na Kohla, Zniesienie 1. 102, na 200 mk. 4 dni 
are-ztu. S hmaje Pressa, ul. Karna 1. 3, na 200 
mk. 2 dni aresztu, 

Za lichwę przy sprzedazy sacharyny i cia- 
stek, Hanię Spinerową, ul. Szeptyckich 1. 29, 
na 409 mk. 8 dni aresztu. Simele Schora, ul 
Łyczakowska na 400 mk, 16 dni arvsztu. 


Za sprzedaż wódki i papierosów, Izraela 
Felua, ul. Sokoła l 5, na 400 mk. 8 dni 
aresztu. 


Za łichwę, Józefa Hausnera ul. Krakowska 
Ł 13, ra 100 mk. 4 dni aresztu, i D.wida 
Bricka ul. Słoneczna l. 20, na 200 mk. 
8 dni aresziu. l 

Za paskarskie ceny przy sprzedsży mydła i 
soli ukarano Arnolda E'senbra'la ul. Grodzie 
ckich |. 6, na 500 mk. 20 dni aresztu. 

Za pasek mączny Benjamina Herscha Szaf- 
fera ul. Słoneczna l. 10, na 200 mk. 4 dni*ar, 

Za spekulacyę Z tytoniem, Hermana Korkesa 
nl. Jagiellońska i. 11, na 3-000 mk. 2 miesiące 
aresztu i konfiskatę tytoniu wart. 13.000 K. 

Za pasek cukrowy. Ferdynanda Vólpela, ul. 
Sakramcntek l, 32, na 1.000 mk. 10 dni aresztu, 
i Katarzynę Hawrynkcwą, ul. Sykstuska l. 32, 
va 350 mk. 7 dni aresztu. | 

Za pasek solny Feigę Szneidrową w Brodach, 
na 1.000 mk. 20 dni aresztu. 

Za lichwę ubraniową, Oskara Winnitza ul. 
Rutowskiego | 6, na 500 mk: 10 dni aresztu, 
Maksymiliana Margulesa, kierownika kantora 
„Merkury* ul. Legionów 1. 1, zs niezgłaszanie 
obcej waluty, na 400 mk. kary i konfiskatę 4.000 
franków. 

Tomasza Zielińskiego, właśc. kawiarni „szko- 
ckiej* pl. Akademicki za sprzedaż ciast, niewy- 
wieszanie rozporząizenia władzy i brak cennika 
na 1.200 mk. 22 dni aresztu. 


Bloczki 


z. 4-ej i 1:30 wieczór. — 


WLI TEREA 


Bilety wcze 


pr Ita 


Za podobne przestępstwo ukarano parę in- 
nych właścicieli kawiarń, oraz kiikadziesiąt 
kupców i handłarzy za niewystawienie cennika 
grzywną do 100 mk. i do 2 dni aresztu. 

Wsz ikie przekraczania cen maksymalnych 
i za lichwę przy sprzedaży towarów lub wikiua- 
łów na eży donieść bezwłocznie do Urzędu wal- 
ki z lichwą przy uL Rutowskiego l. 11, a pa- 
skarze jak podajemy, zostaną ukarani, 

= - 


za rit 


OSZENIA. 


OGŁ 


d 


kauczukowe i metalowe wy- 


P KECZĘCI konuje po najtańszych cenach 
Jymataawa © 16 Maks Giaserman 


*ymmetrmixm 10 


weneryczne, skórne, zastarzałe — 


CEORSBY leczy speoyaliisca dir. 


F"IRXBC EL, ulicm UVałowa 1. all 
Wstrzykiwanie preparatu Neo Saivarsanu tyiko przed- 


połuuniem, 872—26 


i Byly elew kliniki wiedeńskiej 
Dr. MICHAŁ SALPETER 
ordynuje w chorobach skórnych i wenerycznych 
od 12—6 Lwów, Sykstuska 17. 
na pr'Owin- 


Drukarnię 5, Poe lAktorskie ingobre 


Zgłoszenia pr szę podać dojsiły spewne potrzebne. — 
dmin. „Dzen'mka  Ludo-|Zgłoszenia: Huget, Święto- 
wego" ala okaziciela 100/krzyska 22, I. p. 


mar»ówki I 7898 PO WR" LB gd M. 
Rutynowany 


> szukanie |kierownik cegielni, facho- 
mie zkania złożosego z 3wiec, obznajomiony z dzia» 
pokoi i kuchni bez umeblo-|łem budewianym, narodo- 
wania z pełnym komtortem (wości polskiej, poszukiwany 
Of.rty z po anie' ceny dolido natychm a*'ow go orje- 
Aumin. pisma pod „Bez-kia posady. Oferty z podee 
dzie'ne małżeństwo". niem dotychczasowej dzia 
jłalności i warunków odbie- 
Furmana R kożarcajrzć Aaministracya pisma pod 
wych poszukuje się Rzez.| CES € ge p 
nicka 14 


Kupujemy rue” 


pończoch spe” 


Naprawa 


Śnej d 


parowe, loko uobiie, moto- W 


codziennie o godzinie 7:30 Madzwyczajny program The Jumazetfi najznakom. trupa akrobat. Skandynawii. Regia 
fenomen. muzykalny. Emila Rose igrzyska antypodyczne Renbórg man pulator. hlontyn, fisher, Kowaisfa, 
on c, Tarnowsey, A powodu h.eprzewidzianych przeszkój, farsa. 12 atrakcyjł 

W niedzielę i święta 2 przedstawienia o fod 


składzie pagieru S. Gabrysla, 


Poł tę AL YSY M 


ów 3. 


0 nabycia w 


(ta 1" .wa 


ul. Legion 


pieczniejszych 

cierpień prze- 
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, Proszę żądać prospektu gratis i franko od spe- i 
cyalisty patentowanych bandaży przepukunowych 


Dla pań różnego rodzaju bandaże przepu= 
klinowe sporządza kobieta god jego nad- 
zorem. 


Słynny specyalista M. Freilich. 


Padua, 11 grudnia 1912. 


Pańska chirurgiczna specyalność w leczeniu nawet 
zastarzałych przepukiin, tak u mężczyzn jak i u kobiet, 
zasługuje na zach:tę dla tego, który z świadomością 
i miłością sziukę tę ze stanowiska przyjaciela ludzkości 
uprawia. 

Pańskie naukowe działanie w leczeniu przepukli- 
ny j st cudowne. a to przez krótkość czasu, ktury Pan 
potrzebuje do tego, jak również przez zbyteczne ope- 
racye i iekar: twa. 

Ten egzemplarz skrotalhermii, niezwyczajnej wiel- 
kości, którv widziałem, a k'óry Pan w tak krotkim cza- 
sie zupełnie ułeczyłeś, powoduje mnie donieść Panu, że 
Pańska metoda r kże mędzy włoskimi lekarzami 
i chorymi wywoiała rażen e i wiiu chorych zwróci 
się do Fańskiego cudownego leczen a. 
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opuściły pasę następującz wydawnictwa: 
JEZUS i JUDASZ 

powieść F, Foliaenira. — Cena Mk. 30— 
ŚMLESZZE HISTURYE 


satyy i humoreski W. Raorta z winietą tytułową 
K. Grvssa. — Cena Mk. 20— 


PROWOKATOR 


t 
ilustrowana powieść !. Korzeniowskiego. Cena Mk. 20 
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„Stały lohator* do admin |©kazyjnie d sprzedania —! 


mowy sejmowe posła |. Daszyńskiego Cena Mk. 560 


wiers z pod C echa i Niemca A. Chmurnego 
"ws epein A Ćwikowskiego. — Cena Mk. 560 
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[SGCYALIZKŁCYA i RADY ROBOTNICZE 


K. Kautsky'ego. — Cena Mk. 7 — 
RADY FABRYCZNE i ZWIRZKI ZAWODOWE 


J. Grfinwalda. — Cena Mk. 2— 


krymskimjub od 1. maja Zgłoszenia | Do nabycia we wszystkich księgarniach oraz w Luado- 
„Dzienmka Lu-|wem Towarzystwie Wydawnirzem we Lwowie, 


ul. S kstuska Zl. 


pr dka E Pw 


Pat a Galicy iski AE atiy Bank ATES 


na mocy zezwolenia Ministerstwa Skarbu z 11|XII 1919 


podwyższa kapitał akcyjny do 20,000.600 M. p. 
w drodze emisji 85.000 sztuk nowych akcji po 200 MK. pol. 


W myśl tego zezwolenia i statutu, nowe akcje nominalnej wartości 200 Mk. pòl. nabyte 
być mogą w połowie i w stosunku dwie nowe akcje za każdą jedną starą, 


przez dsiychczaszwycH akciuzarinszós go 250 Ml. p. Za SZinzĘ, 
przez mawych relickizatów po 225 M. p. za SZiRZĘ, 
O terminie, do którego dotychczasowym akcjonarjuszom przysługuje prawo pierwszeństwa 
=w nabyciu nowych akcji, rozstrzygnie Walne Zgromadzenie. 
Wpłaty uwzględnione będą w porządku chronologicznym, gfźyczem Zarząd zastrześa So- 
bie prawo nieuwzślędnienia poszczególnych zgłoszeń, 


ftwoty wpłacone I uwzślędnione, — do f-$0 lipca 1920 roku oprocentowane będą 
po 4j, zaś od i-go lipca 1920 roku partycypują pro rata w dywidendzie za rok 1920 


Za rok 1918 wypiaczmo akcjonarjuszom 8% dywidendy. 
Za raf 1919 Wydział Wykonawczy R. N. praponuie 9”. dywidendy. 


Ewentualne nadpłaty ponad 20,000.000 Mk. p. na życzenie uwzględnionych reflektan- 
tów mogą być policzone ra poczet dalszych zamierzonych emisji 'z oprocentowaniem 4% aż do 
dnia, w którym przyznane im będzie prawo poboru dywidendy. 


Bank jest w toku otwarcia oddziałów we wszystkich dzielnicach Polski — Dotychczas 
funkcjonują oddziały w nasiępujacych miejscowościach: 
Gdzńsk, — Wollweberstrasse 27 (Dom własny) LEÓ, — ulica Halicka 19, (Dom własny). 
Kraków, — Pijarska L. 2. Przemyśl, — (Dom własny). 
Lubiim, — Krakowskie przedmieście. Sas0R, — (Dom własny). 
Warszawa, — Szkolna 10. 


Zastępstwo interesów Polskiego Kupiectwa na Amerykę objął rdzennie volski Broadway 
National Bank of Buffalo. 


Wpłaty na akcje przyjmuja wszystkie własne oddziały Banku 4 wszystkie poważniejsze 
instytucje finansowe w kraju, — zaś w Małopo:sce 
Banx krajowy we Lwowie Bank Przemysłowy we Lwowie 
i wszystkie jego oddziały i wszystkie jego oddziały 
Bank Hipoteczny we Lwowie Galicyjs:I Ziemszi Bank Kredytowy 
i wszystkie jego oddziaty we Lwowie i wszystkie jego oddzizły 
Fustrjacal Zaklad Kredytowy — Filla we Lwowie. 


Dotychczasowi akcjonarju*ze mogą wpłacać tylko we własnych Oddziałach Banku. 


Dewiza Banku kupiectwa polskiego » 
„POLSKI HARDEL w POLSKICH REKACH N: 


Zań na rod | redakier odçpowi-dzishy: JAN SZCZYREB 


